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P O Z N A Ń S K I E G O .
N a k ł a d e m  D r u k a r n i  N a d w o r n e j  W . D ekera  i S p ó łk i. -  R e d a k t o r :  A .  W a n n o m * ! .

J\s 102. —  w  Ś r o d ę  d n i a  2 .  M a j a  1 8 3 2 .

W iadomości krajowe.
Z  L e r i i n a ,  dn i a  28. K w i e tn i a .

D o t y c h c z a s o w y  Asses sor  p r zy  Sadz i e  Z i e ­
m ia ńsk im  E . ' G  i r s  c l i  zos t ał  m i a n o w a n y  A d -  
w o k ą t e m  przy  Sądz i e  Z i e m ia ń s k i m  w P o z n a n i u .

Ł r z y b y ł  t u :  Rzec zyw i s ty  T a j n y  Na d ra dz -  
ca  R e g e n c y jn y  1 S z a m b e l a n ,  H r .  H a r d e n -  
b e r g ,  z  H a n o w e r u ,

W iadomości zagraniczne.

a  o  R  o  s  s  y  a.
e t e r s  b u r g  a , d. 7. K w i e tn i a ,  ( s ta r .  st . )

m a  2. b. rn. K w ie tn i a  o d b y ło  s ie tu  p o d  
p r e z y d e n e y ą  S e n a to r a ,  Ra d zc y  T a j n e g o  P o l e -  
tyi ta,  pierwsze'  p os i e d z e n i e  Na jw yż e j  p o t w ie r ­
d z o n e g o  T o w a rzys tw a  dla zachęcenia ąospodur- 
m v a  leśnego. Po s i e d z e n i e  to by ło  p o ś w i e c o n e  
S ą ” 16 w e w n $ tn :n e r lm  u ^ ^ d z e n i u  T o w a r z y -

Mar sza ł ek  M or t i e r ,  X ż ę T r e v i s o ,  n o w y  P o ­
seł  ł r a ncu zk i  p r zy  d w o rz e  ro ssy jski rn ,  p r z y b y ł  
t u  1. b, m ,  ‘ 1 1

N e w a  puściła 3. b. m. w N ied zie lę; tegoż  
dn i a  r o z p r o w a d z o n o  most  W o s k r e s e ń s k i , n a ­
zajutrz zaś wszystkie i n n e .  > g o , o  godz. ^ 6 }

w i e c z o r e m ,  wys t r za ły  z dz ia ł  o z n a jm i ł y  m i e ­
s z k ań co m  o p r z e p r a w i e n i u  s ię p r z ez  r z e k ę  K o ­
m e n d a n t a  tw ie rdzy  i p r z y w r ó c e n i u  k o m u n i k a ­
c j i ;  wczoraj  zaś,  z r a n a ,  m o s t  S.  I z a a k a  z n o w u  
n a p r o w a d z o n y  został .

. Z n a c z n e  u m n i e j s z e n i e  a w w i e l u g u b e r n i a c h ,
1 z u p e ł n e  p r a w ie  w yn i s zc ze n i e  n i e ty lk o  ska r ­
b o w y c h ,  lecz i obywate l sk i ch  lasów p o b u d z i ł o  
Mi n i s t e r s t wo  ska rbu  do  zw ró ce n i a  s zczeg ó l ne j  
uwag i  pa  ich o c h r o n ę  i p i e l ę g n o w a n i e .  M i ę d z y  
i n n e m i  s p o s o b a m i  ku t e m u  celowi  s ł uż ące mi  
u z n a n o  za u ż y t e c zn ą  za łożyć  o s o b n e  T o w a r z y !  
stwo w ce lu  pó  dźwign i  en  i a l e ś n eg o  gospodar -  
s t w a ;  na  ten k o n i e c ,  P. M i n i s t e r  ska"rbu w n o ­
sił do  R ady  Pańs t wa  u ł o ż o n ą  u s t awę  potn i en io -  
n e g o  T o w a r z y s t w a ,  k tór a a j .  m.  L u t e g o  N a j ­
wyżej  p o t w i e r d z o n ą  zos t a ł a .  —  O u A s ą  g ł ó ­
w n ie j s ze  pu nk t a  tej u s t a w y :  j )  W  celu  z a c h ę ­
cen ia  p r y w a tn ych  właściciel i  do  o szc zęd zan i a  5 
oca l e n i a  l a s ó w , t ud z i eż  aby roz szer zyć  w iad o ­
mośc i  t yczące  s ię sy s t e m a t y c z n e g o  le śn i c twa  
u s t ana wi a  się w P e t e r sb u rg u  T o w a r z y s t w o  dla  
z a c h ę c e n i a  l e śn ego  gospoda r s twa  ( Societe p o u r  
I encouragem ent de 1’econom ie fo re s tie re , G esell- 
sch a ft z u r  B e fiird eru n g  der W  a id  W ir ts c h a f t ) .  
—  T o w ar zy s t w o  m o ż e  mieć  za g r an i cą  sw y c h  
c z ło n k ó w  lub  k o r r e s p o n d e n tó w .  —  T o w a r z y ­
s two  d l a  dojścia do sw ego  celu  uż yw a  n a s t ę p u ­
jących s p o s o b ó w :  a)  z g r o m a d z a  za  p o ś r e d a i -



534

e t w e m  sw ych  cz łon ków  i k o r r e s p o n d e n t o w  wia­
d o m o ś c i  o  p o ł o ż e n i u  l a sów ,  o  s i an ie  l e ś n i c tw a  
w  roz m a i ty ch  p r o w i n c y a c h  Rossy i  i i n n y c h  o -  
J t o l i cznośr t ach  t ego  p r z e d m io t u  t yczących  się.  
i )  Zw ra ca  u w a g ę  pub l i c zn ośc i ,  a  m i an o w i c i e  
w ła śc i c i e l i ;  na  n  r odb i t ą  k o n i e c z n o ś ć  zajęc ia  
s ię be z  zw łok i  w a ż n y m  p r z e d m i o t e m  oca l eni a  
l a s ó w ,  n a  św ię ty  o b o w ią z e k  c z u w a n i a  n a d  o d ­
w r ó c e n i e m  po t r z e b  p o t o m n o ś ć ,  i n a  n i e z a w o ­
d n y  uż y t e k  wyp ływ a jąc y  n i e i y ik o  d l a  p u b l i ­
c z n o śc i ,  l ecz  i k ażdeg o  p r y w a t n e g o  właśc i c i e l a  
z  u d o s k o n a l e n i a  l e śnej  gospo da rk i ,  c) Z  t ego  
w z g l ę d u  T o w a r z y s t w o  ma  s i ę  s zcze gó l n i e j  s ta­
r ać  o wy k az an i e  p r z y c z y n ,  dla  k tó r ych  u nas  
s po życ i e  a lbo  r acze j  w y n i sz c z e n i e  l e ś ny ch  m a -  
t e r y a łó w  tak da l ece  bez  p o t r z e b y  s i ę  p o m n o ż y ­
ł o , s a m e  zaś lasy p r zed  cza sem  zwy k le  byw a ją  
w y c i n a n e ,  i ź e  j e d n o  z a p o b i e ż e n i e  t a k o w y m  
n i ed o s t a t k o m  w wielu  mie j s c ach  m o g ł o b y  o ch ro ­
n i ć  i jeszcze  n a  d łu g o  je u t r z y m a ć  n i t u z y w ą j ą e  
k u  t e m u  wsze lk i ch  s z t u c z n y c h  i n a d z w y c z a j ,  
n y c h  spo sobów,  d)  O b o k  t e g o ,  T o w a r z y s t w o  
p r z e z  po ś r ed n i c t w o  swycl i  spó lp r aco  w m k o  w j 
d r u k u  ro z s ze r zać  p o w i n n o  w iado moś c i  o  sy s l e-  
m a t y c z n e m  l e ś n i c t w i e ,  tak w o g ó l n o ś c i ,  jako 
te ż  w z a s t o s o w a n iu  do  Rossy i ,  z  w y j a śn i e n i em ,  
i i  b e z  n i e go  obejś ć s i ę  n i e p o d o b n a  w mie j s cach  
g dz i e  lasy się u m n i e j s z y ł y .  P r z y  t e rn ,  po da j e  
d o  w iado moś c i  jakie  r o d z a j e  d r z ew  są na jw ła  
ś r iw sze  i n a j uży t e czn i e j s ze  dla n i e l e śn y c h ,  p o ­
s i ad a j ą cyc h  o b s z e r n e  s tepy g u b e r n i t  i p r z e z  j a ­
kie  sp t i s ob y ,  s t o so w n ie  t ip dośw iad cze ń  m o ż n a  
s t o p n i a m i  przyjść d o  z a p r o w a d z e n i a  w n ich  l a ­
só w  lu b  gajów,  t )  Co  do  s z t u c z n e g o  l e śni c twa,  
T o w a r z y s t w o  starać się m a  na jw ięce j  o u d z i e l a ­
c i e  w łaśc i c ie lom p ra k t yc zny ch  w ia d om oś c i  o  
p r a w id ł ac h  jaki e z a c h o w a ć  na l eż y  w z a p r o w a ­
d z a n i u  i w y c in a n iu  lasów-, j )  O g l a s / a  o  w a ­
ż n y ch  po s t ępa ch  u c z y n i o n y c h  w Rossy i  w p r z e d ­
m i o c i e  sy s t e m a t y c zn eg o  le śni c twa ,  za  które  T o ­
w a rz y s t w o  rr a p r aw o  roz d aw ać  m ed a l e  m a j ą c e  
w ła śc iwy  sob i e  s t e mp e l ,  g )  R oz sz e r za  w ia d o ­
moś c i  o  r o zm a i ty ch  odk ryc i ac h  t yczących  s i ę  
r a c h o w a n i a  lasów lub  o p a l u  tak w d o m o w e m  
uż y c iu  jak i d la  g ó r n i czy ch  zak ł adów i fabryk.  
h )  W y p i s u j e  na s iona  d r ze w  u ż y t e c z n y c h  dla  
R o s s y i  m i a no w i c i e  z A m e r y k i  i u w ia d a m i a  p u ­
b l i c zn ość  g d z i e  dos t awać  m o ż n a  d o b r e  n a s io na  
d r z ew  t ako wy ch ,  i) Z a c h ę c a  d o  z a p r o w a d z e ­
n i a  w n i e l e śn yc h  g u b e rn i a c h  s zkół ek  d r ze w  wy­
b o rn i e j s z y c h ,  fc) Z  p r z y cz y n y  g ro ż ą c e g o  n i e ­
dos t a tku  d r z ew a  na  b u d o w ę  ok rę t ów  i d o m ó w ,  
s tara  s ę  c z y n n i e  p r zyk ł a dać  ku o s z c z ę d z e n i u  l a ­
s ó w  d ę b o w y c h ,  z a s i e w an iu  s o s n ow yc h  ga jów ,  
w  mie js cach ,  w któ rych b r a k n i e  d r zew a  do b u ­
dowy.  —  P o n i e w a ż  r o z m n o ż e n i e  d r z e w  f ruk-  
t o w y ch  op ró c z  w ła śc iwego  ich u ż y t k u ,  w p e ­
w n y m  j e szcze  s t o p n iu  zaspaka jać m o ż e  p o t r z e ­

b y  l e ś n i c t w a ,  T o w a r z y s t w o  za t e m b ę d z i e  s i ę  
s t ara ło  za c hę c ać  o g r o d n i c tw o  i p r z yk ł ada ć  s ię 
do z a p r o w a d z e n i a  na j l ep szych  g a t u n k ó w  d rze w  
f ru k to w y ch ,  —  T o w a r z y s t w o  zost aje  pod  s zc ze ­
g ó ln ą  op i e ką  J e g o  Cesarskie j  M o ś c i ,  w w iedz y  
M in i s t r a  f i n a n s ó w ,  k tó ry  p r z e z  sw e  u c z e s t n i ­
c tw o  w z a m i a r a c h  T o w a r z y s t w a  w p r o w a d z a  go 
w  p o t r z e b n e  z d e p a r t a m e n t a m i  Mi n i s t e r s tw*  
s t o s u n k i , i o  p o s t ęp ac h  , m i an ow ic i e  o o d z n a ­
cz a j ący ch  s i ę  c z ło n k a c h  d o n o s i  J e g o  Cesarskie j  
Moś c i .  -■— D e p a r t a m e n t a  ro zm a i t y ch  M i n i ­
s t e r s tw  ma ją  ok azy w ać  T o w a r z y s tw u  swą  p o ­
m o c ,  m i a n o w i c i e  zaś d e p a r t a m e n t a  : l asów do 
b u d o w y  ok rę t ó w ,  d o h r  ska rb uw yc h ,  g ó rn i c zy ,  
r ęk od z i e ł u !  i z e w n ę t r z n e g o  h a n d l u .  —  T o w a ­
r zys two  zos t a j e  p o d  z a r z ą d e m  P r e z y d e n r a  i W i ­
ce P r e z y d e n t a  o b i e r a n y c h  z po m ię d zy  o b e c n y c h  
c z ło n k o w  większośc i ą  g ło só w co  cz te ry  lata. 
P r e z y d e n t  T o w a r z y s t w a  po tw ie rd z a  s ię p r ze*  
N .  P a n a .  C z ł o n k o w ie  zaś  i k o r r e s p on de n ca  
wyb ie r a j ą  s i ę  w iększośc i ą  g ło s ow  na p rop ozy -  
cyą  P r e z y d e n t a ,  W i c e - P r e z y d e n t a  l ub  j e d n e g o  
z  c z ł o nk ow .  O d  tego p r aw id ł a  c zy n i  s i ę  wyją.  
tek p r zy  p i e r w i a s tk o w y m ’ zak ł adz i e  T o w a r z y ­
s twa  g d y ż  tu  P r e z y d e n t  i p e w n a  l i czba  c z ł on ­
ków  naznacza j ą  s ię p r z e z  JnI. Cesa rza .  — Środk i  
za  p o m o c ą  k tó rych  T o w a r z y s t w o  odzi e j ą  wiado-  
m o ś c i  sw y ch  s ą ;  a)  O g ł a s z a n e  d o n i e s i e n i a  i ro­
z m a i t e  p e r y o d y c z u e  p i sma .  b) W y d aw an i©  
ksi ążek w  p r z e d m i o c i e  le śn i c twa ,  c)  W  p ó ­
ź n i e j s zy m  zaś czas i e  o s o b n y  d z i e n n i k  poświę* 
e o n y  l e ś n e m u  go sp o da r s t w u .

JS i d  e r  / a n d  y,
Z  J J a g i ,  d n i a  5.0. K w i e t n i a ,

J .  K.  M .  X i ą ż ę  A l b r e c h t  P ru sk i  p r z y b y ł  
dn i a  w cz o ra j s ze go .  S ł y c h a ć ,  i e  J .  K.  M .  za ­
b aw i  tu p r z e z  św ię t a  W i e l k a n o c n e ,  a p o t e m  
w to w a rz y s tw ie  J .  K.  M .  X i ę ź n i c z k i  F r y d e ­
ryk uda  s i ę  n a p o w r o t  d o  B e r l i n a ,

J .  K,  M X ią żę  W i l h e l m  A d a l b e r t  P ru s k i ,  
u d a ł  s ię w t o w ar z ys tw ie  P u ł k o w n i k a  S c b a r n -  
ł iorst  i A d j u t a n t a  X ięc i a  F r y d e r y  fca N i d e r l s m  
d z k i e g o  do  R o t t e r d a m u ,  aby  o g l ą d a ć  c ieka­
wośc i  mias t a .

O d  ki l ku d n i  p r z e b y w a  w R o t t e r d a m i e  M » f  
s za t e k  b o t i r m o n t ,

jZ B r o j c e  1 1  i ,  dn i a  20, K w ie tn i a .  
W i e l k i e  tu sp r a w i ł o  w r a ż e n i e  a r esz towani© 

P a n a  T h o r n ,  c z ło n k a  r t p r e z e n j a c y  1 n a r o d u ,  
n a  z i e m i  be l g i j sk i e j ,  w y k o n a n e  p r z e z  z n i e ­
c h ę c o n y c h  L ux e i r i b o r cz y  tea w. —  P a n  T h o r n  
w y d a ł  z w ięz i e n i a  sw e g o  w L u x t - m b u r g u  ode ­
z w ę  do  P a n a  R a p i g t t o n , c z ło n k a  D e p u t a c y i  
S t a n ó w  w A r i o n ,  w k tór e j  a r e s z to w a n ie  
s w o je  d o k ł a d n i e j  op i s a ł .  J u ż  w c i ąg u  tygo­
d n i a  u p ł y n i o n e g o  w i e d z i a n o  z a p e w n e  w L u -  
x e m b u r g u , iż o n  s i ę  dn i a  15. rn. b.  z A r ł o t l  
u d a ć  p o s t a n o w i ł  d o  d ó b r  s w o i c h  Schón fe i r - -



Z l e c o n o  w ięc  10 ł o d z i o m ,  n a l e żą cy m  bez wy* 
jąiku (Jo korpusu n a z w a n e g o  T orn aeo ,  i kilku 
Strażnikom,  ai>y #w-.go dokaza l i ,  z ł o i y w s z y  
Wprzódy przys i ęgę  mi l czen ia .  D n i a  14. za­
ję l i  więc on i  s tanowi sko  swoje  w gaju S> hocn-  
f e ld sk im ,  3 rnile ( l i e u )  od Lu x em b u rg a  z e ­
wnątrz s t ra teg icznych  granic warowni .  O  g o ­
dz in i e  toiej przed  p o łu d n i e m  d.  j6.  P . T l i o m ,  
ch cą c  s ię bez  broni  i h t a  n a jm n ie j s z eg o  p o ­
dejrzen ia  pit s / o  udać do sw oje j  ow czarn i ,  z o ­
stał  napa dn ię tym w l e s ie  przez  3 uzbr o jo ­
n y c h ,  za którymi 7 in ny ch  w małej  o d l e g ł o ­
ści  pos t ę pow a ło .  Z a w o ł a ł  na s łuż ący ch  i 
Clił o p ow  s w o i c h ,  a l e  nikt g o  ntes łysza ł .  
W r z u c o n o  go  do  l i ch eg o  w o z u ,  zatkano m ii  
gw a ł t o w n ie  g ę b ę  i pos tawiwszy  m u  na piers i  
pis tolety,  gr o ż o n o ,  że  go  natychmiast  zast rze­
lą,  skoroby tylko choć  najsłabszy g lo s  wydał .  
Tak  za w ie z io n o  g o  przez  las aż pod  wały for ­
t e c y ,  g d z i e  g o  na inny  w o z ,  o to c zo n y  fan -  
darrntryą ho lenderską,  p rz e n i e s io n o .  G n i e  
rai G o e d t k e  usiadłszy obok m e g o  zaw ióz ł  
g o  » i  do w ięz i e n ia  niedal eko,  ogrodu  (Jl iu-  
ger.  Pan T h o r n  długą miał  r o z m o w ę  z G e ­
n e r a ł e m ,  o której jednak n i c z e g o  u i e u d z i e ła ,  
—  S ły c h a ć ,  że G en era ł  u Króla W i l h e lm a ,
•  Genera ł  D u m o u l i n  u związku w Frankfur­
c i e  dal szych  zasięgają in6trukcyi,  —  Z  ostro-  
i n o ś c i  w y w i e z i o n o  a rch iwum z A r io n .  W o j ­
sko  z Ł e o d y u m  już wy sz ło  d Luxe mbu rsk ie -  
g o .  ~  Ciekawa r z e c z ,  jak rząd nasz  w tej 
sprawie postąpi ,

P.  Siercks ( d o p i e r o  lat 37 m a j ą c y )  został  
Wynies iony  ria g o d n o ść  Arcyb iskupa Mech i iu -  
Skiego.  — W yd a ł  on list pasterski do na leżą ­
cych do  dy ecezy  1 sw oje j ,  w którym powiada,  
Że cholera jest b iczem fińskim na zepsute o b y ­
czaje czasów naszych ,  zaleca więc  o w ie c z k o m  
s w o i m ,  aby chcąc  ujśdż kary N i e b i o s ,  poku­
towali  za grzechy  p o p e ł n i o n e  1 s i ę  nawracal i ,  

Z  listu z L o n d y n u  u m i e s z c z o n e g o  w I n ­
d e p e n d e n t  przytacz.amy nast ępujący wyją­
tek: „Obok bilu reformy sprawy belgi jskie
najwięcej  zajmują Mini s teryum nasze .  Zda­
j e  s i ę ,  że po za łatwieniu sprawy b i l u ,  Fran-  
cya i A n g l i a  ene rg i czn i e j  s ię t l omaczyć  za­
czną,  aby d o w i e ś d i  mocars twom p ó łn o c n y m ,  
i e  o n e  też umieją  rzeczy brać s t n o . “  

t r a n  c y n .
P a r y ż a ,  dnia  tg.  Kwietnia.  

Kiężmczka  Berry przesłała na ręce Pana  
Chateaubriand 12,000 fi* wsparcia dla rodzin  
cholerą dotkniętych w  Paryżu.  Prefekt Hr.  
B ond y  nieprzyjął  of iary,  przesełając nast ępu­
jący list Panu Chateaubriand;  „ M o c n o  żałuję,  
że  12,000 fr, przez  JW.  Pana mi przesianych,  
przyjąć n i e m ogę .  Upatrywanoby w tych pie-  
hiędzach ,  które Pan ofiarujesz jak p oz orn e  d o ­

brodz i e j s two ,  po l i t yczne  d ąże n ie ,  ży cz e n i o m  I 
wid ok om Judnośrj paryzkiej w.brew s i ę  sprze­
c iwiające .11 —  Z  daru t ego  X ięźn iczki  Berry 
wnioskują dz ienn ik i ,  i e  ona bardzo  zn ac zn o  
s u m m y  ma tu w stol icy  z ł o ż o n e  i rozumieją ,  i£ 
teraz jak riajwybitniej się pokazało ,  z e  wszelki e  
bunty  i spiknienia zn i e c hę c on yc h  przez p i e ­
n iąd ze  X iężn i czk i  w z n ie c o n e  zostały .

Ar cyb i skup  paryzki m i m o  n i eprzyjęc iaofiary 
swojej  ze  strony rządu zami en i ł  j ednak d om  
swój^ wiejski w Conflans  na szpital a to na k o ­
rzyść ubogich  Charentonu.  Na zyw a  s i ę  teraa 
szp i tal em N o t r e  D a n ie ;  przy ł óżku  każdego  
c h o r e g o  .stoi imię  ś w ię t eg o ,  i  każdy chory  ma  
s w e g o  św ię t ego  i wybawicie la .

W  Y  K A  Z
liczby osób w  P a ry żu  Tl" cholerę u m arłych  a t  

d o  dn ia  14. K w ietn ia .

Przypadki 
śmierci 

w domach 
prywato.

Przypadki śmierci *4
Dzień śmierci. ■w szpita­

lach cywil­
nych.

w lazare­
tach woj­
skowych.

'O

0  .

W osi m u c h  
d n . M a rc a . 33 55 IO 98U.  i. K w jei. 26 47 6 792, - 48 108 12 i6 g

3 - - 74 i 3 i 7 212
4 - - 8 f 245 13 24?
5-
6.

- 12 1 20 r 29 3 5 *
- i 53 ' 226 27 416

7- 255 273 54 58*
8- - 419 3°8 42 ' 769
9 - s 523 291 47 86*JO. z 546 248 , 54 84811, - 442 272 55 769

r 425 255 48 7*8
J 3* » 473 283 60 816
14. 454 >97 4 1 69s

S u m m a  . , | 4°Sb j 3040  | 505 17634
W W C W i W \ Y W V V

Rozmaite wiadomości.
W y d ą g  z  gazety  K olum bijsk ie j. —  L iczn a  

pos trzeżenia  każą n i ewątp l iw ie  sądzi ć,  iż No*  
w y - b wi a t  był  od S taroży tnego  z w i e d z a n y m  
j e s z c z e  na kilka w iek ów przed wyprawą Krzy* 
sztola Ko lumba .  N i e m ó w i ą c  już  o o w y c h  
świątyn iach  w M ex y ku  z bu d o w a n y c h  p o d ł u g  
t egoż sarnego planu  jsk Dt l f i ck i e  i Pauzania-  
s z a ,  nosząc yc h  obok tego do ść  znaczące  na­
zwisko  T e o c a l l i ,  c zy t am y  następujące s z c z e ­
gó ły  w Gazecie P ow szechnej B o g o ta ':  W e  wsi  
D o l o r e s ,  o  d w ie  tni le od  M o n t e v i d e o ,  p e-
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w i e n  rolnik znalazł  g r o b o w y  k a m i e ń ,  na któ­
ry m  były  n i e zn an e  l i tery;  za p od jęc i e m ka­
m i en ia  dał się w idz i eć  sklep ceg łami  w y ło ż o ­
n y ,  w którym się zna jdowa ły  dwa mie cze ,  
ezyszak i puklerz rd /ą  ca łkowic i e  pokry te ,  i 
n a cz yn ie  g l i n iane  wielkiej  objętości .  W s z y .  
ł tkie  te zabytki były pokazane  u c z o n e m u  O j ­
cu Mar t i ne z ,  który potrafił  wyczy tać  na ka 
m i e n i u  następujące wyrazy greck i emi  napi sa­
n e  l i terami :  J liu  tu  Filipp  .. A le x a n  . .  t ó . m a -  
cedo. . . basi. . . . epi les execu.  . . ku  , . trć. . .  
o/y , en t o . . . ,  t o p . . .  F to le rn  , co z n a ­
czy dope łn iając  s ł owa:  A lexa nd er  syn F ilipa
będąc K ró lem  M acedońsk im  około  olimpiady,  
W tern miejscu P to lo n ie u s z  . . .  Reszty  n i edu-  
Staje. Na  ręknjtśri  obu  m i ec zó w  wyryty por ­
tret jak się zdaje A l e x a n d r a ;  na szyszaku w y ­
rżn i ęty  rysunek wyobraża A ch i l l e s a  c iągną ­
c e g o  trupa Hektora oko ło  murów Tro i .  C z y i  
n a l e i y  wnieść  z t ego  odkryc ia ,  i i  ktoś społ -  
czesriy A ry s t o t e l e so w i  stąpał po z i emi  Brezy-  
l i jskiei? Je s t / e  p odo bn ą  do prawdy,  aby Pio-  
l o i n e u s z ,  ow  tak znany  d ow o d z c a  floty A l e ­
xandra ,  burzą za n ie s i o n y  w te o d l e g ł e  prze­
s t rz en i e ,  ktwre starożytni  wielkiem m o rze m  
n a z y w a l i ,  zna lazł  s i ę  na brzegach Brezy lii,  
i  tym p om n i k i e m  zaznaczy ł  mi e j s ce  s w e g o  
p ob ytu ?  Jest to nader c i ekawe dla A r c h e o l o ­
g ó w  zjawisko.  (D o d a j m y  j eże l i  prawdz iwe . )

O  B W  1 E S  Z C Z  1*. N 1 l i  
dotyczące ćwiczeń w str ze lan iu  tutejszego batalionu  

piechoty siły zbr< jriej krajowej N r .  38 .
T e g o r o c z n e  ćwiczenia się tutejszego batal io­

nu  piechoty si ły zbrojnej  odbędą  się w na s t ę ­
pujących dniach n i e d z i e ln y c h ,  to jest:

j )  w mies iącu  Maju r. b. w dniu 13., 20. i 27. ,
2)  - Czerwcu - - to. ,

. 3)  - L i p c u  -  -  g . , 15 , 22. i
29 tym,

4)  w mies iącu Sierpniu - -  12.,
5 )  - W rze śn iu  - - 2ą. i 30.,
G) - Październiku - 1 4 ,  '21. i 28-,

a to w D ę b i n i e  Starołęckiej L o u i s e n  - Hayn  
swanej .

N ie ch a j  s ię w ięc  każdy st rzeże  uszkodzen ia  i 
niebezpieczeństwa .

Prz y  tern zakazuje s ię publ i cznośc i  pod karą 
w yd ob ywa ni e  kul w miejscu odbywać s i ę  uria- 
ny ch  ćwiczeń.

P o zn a ń ,  dnia 2g. Kwietnia t-832- 
K r ó l .  K o n s y l i a r z  Z i e m i a ń s k i  P o w i a t u  

P o z n a ń s k i e g o  
Z A P O Z i i W  L D Y i v  i A L N Y .

Obl igacya przez  stolarza Jana Drewi t z  pod  
dniern 1. Kwietnia  I805.  roku ur zę d ow n ie  ze -  
2tiaria i w ksi ędze  hypoteczne j  domu tu na

'przedmieśc iu  Sgo  Marcina pod  No .  g2. sytuo­
wanego  Ruhr.  H I .  No .  4. dla Krystyny z Geh-  
l er inów owdowia ł e j  Baumann  w s um m ie  300  
Talarów wraz z procentem po 5 od sta zamta-  
bulowana  i już zrea l i zowana ,  po d łu g  podąnia  
zaginę ła .

Zapozywają  s i ę  zatem n in i ej szem wszyscy  
którzy do tejże obl igacyi  jakiekolwiek prawa 
własności ,  zastawu albo cessyi  mieć  sądzą,  aże­
by w terminie

d n i a  t o .  L i p c a  r. b. 
przed p o ł u d n i e m  o godzinie.Qtej  przed Ronsy* 
l iarzem Sądu Ziemiańskiego  Mandel  w naszym  
lokalu s ł u ż b o w y m ,  albo osob iśc i e  lub przea  
prawnie u p ow a żn io n yc h  pe łn o m o c n ik ó w ,  na  
których tutejszych Kommissarzy sprawied l iwo­
ści Ur.  MitteJstaetlta, Guderyana i W e y m a n n  
przeds tawiamy ,  stawili się i prawa swe  [todali 
i ud ow od ni l i ,  gdyż  w razie pr zec iwnym z swe-  
mi realnemi  prctensyamt do posiadłości  zasta­
wne j prekludowani  zos taną,  i im w tej mierze  
w ie cz n e  mi lczeni e  nakazanem,  a zaś rzeczona  
ob l igacja  wraz z atestem h yp ote czn ym  za u m o ­
rzoną uznana i wymazan ie  po m i e n io n e j  s u m ­
my  3C0 Tal .  z księgi hyp ote czn e j  rozrządzo­
nym będzie.

P o z n a ń ,  dnia 2. Marca 1832.
K r ó le w sk o -P r u ski Sąd Z ie m ia ń sk i ,

W po wiec i e  Krobskirn p o ło ż o n y  do massy  
konkursowej  Jana N e p o m u c e n a  Mycie lski ego  
należący folwark Sierakowo z przyl eg łośc iami  
od S. Jana r. b. poc ząwszy  na trzy p o s o b i e n a -  
stępujące  lata n a n o w o  publ i czn i e  wydz i erża ­
wiony  być ma.  W  celu tym wyznaczy l i śmy  ter­
mi n  na

d z i e ń  2 g i C z e r w c a  r. b. 
zrana o godz ini e  9. przed d e l e go w a n ym  VVnym 
Szmidt  Sędzią Z iemiańsk im i w zyw am y ochotę  
do podjęcia dz ierżawy mających,  aby się w ter­
min i e  tym wtutejszetn pomieszkaniu  sądow em  
stawi l i ,  licita swoje  podali  i nas i ępnie  spodz i e ­
wali  s i ę ,  iż dzierżawa najlepiej podającemu  
przysądzoną  będz ie ,

Warunki  dz i erżawne  każdego  czasu w regi- 
stramrze naszej przejrzane być mogą,

W sc h o w a ,  dnia 16. L u te g o  1832.
K r ó l e w s k o - P r u s k i  S ą d  Z i e m i a ń s k i .

Na  starym rynku pod Nr.  84- stoją do sprze­
dania skrzydła z wszystkich gatunkach;  macho-  
n io w e  i n i e m a c h o n io w e  z  6 octawami i z  7 
oc ta w am i ,  bardzo dobrze  z r o b io n e ,  z  naj le­
pszym me ihan izrn em i z naj l epszego tonu.

W' tej chwil i  otrzymali  m nową  nadss łkę pra­
wdziwej  diisseldotffskiej musztardy winnej .

M.  N i e c z k o  w s k ń


